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Eur pa boi sie not, IU2oslowiańskiej 
Paryż popiera zamierzony krok Jugosławii bardzo słabo Londyn odradza, 

ił Rada Ligi Narodów chce ,odro(zyf rozpatrzenie wOłosku ... do stycznia 
B i a ł o g ród, 18. 11. Cała uwaga 

opinji publicznej skupia się w tej 
chwili około noty, którą rząd jugosło­
wiański złożyć ma Radzie Ligi w spra­
wie zamachu marsylskiego. Notę tę 
Jewticz osobiście 

jednocześnie z nią i mala Ententa wy­
stąpić ma na listopadQwej sesji Ligi 
przeciwko Węgrom w sprawie zamor­
dowania króla Aleksandra. Z takim 
samym spokojem, ale z domieszką 
ironji i lekceważenia oonosi się pra~a 
do akcji dyplomatycznej Jugo!;;ławji 
na terenie Ligi. Jawny i jasny krok 
Małej Ententy w sprawie Marsylji -
pisze "Pester Lloyd" - może mieć 
skutki tyllw zbawienne Dobrze jest, 
wywodzi .,Magyar Orsag". że instancja 
bezpartyjna odsłoni kulisy zamachu 
marsylskiego. Mimo tej postawy od-

czuwać się' jednak daje silny niepokój 
co do dalszego rozwoju wypadków, 
a szczególnie CQ do procedury, jaką 
zastosuje Genewa. 

Zdaniem tutejszych kół politycz­
nych sto!;;unki genewskie i obecna 
atmosfera genewska są niepomyś\ne 
dla akcji jugosłowiatl3kiej. Aby -
wobec krótkości trwania sesji listopa­
dowej - Rada mogła się zająć meryto­
ryczną stroną skargi, uważa się tu za 
wykluczone, tak, że można się liczyć 
z przeniesieniem całej sprawy na sesję 
nQwą· 

złoży sekretariatowi Ligi we wtorek. 
poczem dopiero nota będzie podana do 
publicznej wiadomości. Jednocześnie 
wpłyną do sekretarjatu dalsze dwie 
noty Rumunji i Czechosłowacji, stwier­
dzając, że Run1Unja i Czechosłowacja 
solidaryzuj:}. się z krokiem Jugoslawji. 
Solidarność Turcji z akcją genewską 
Jugosławji wyraził przedwczoraj mi­
n ister turecki Rushdi Bey, gdy w prze­
jeździe do Genewy zatrzymał się w 
Bialogrodzie. I 

Co się tyczy kwestji noty, to, jak 
zapewniają w kołach rządowych, ma 

Odroczenie sesji L~ gi Narodów 
ona ostrze 

wyraźnie skierowane przeciwko 
Węgrom, 

prz~dw któlym rząd jugosłowiański 
d()maga si~ od izby zastosowania od­
powiednich sankcyj. Ogromne za-

G e n e w a, .8. ... .Jak sł ychać z kół zbliżonych do se­
kretarjatu Ligi Narodów, wnicsek rz~du jugosłOWiańskiego 
w sprąwie usła§enia o ~owied.dalnc: Cli 7.a a dl ar5y'sk.i ­
ręzpąłnGny ltosta Ile aj ze'; iej dopietto ńa stycznmwej 
sesji Rady Ligi. 

ciekawienie budzi tu stanowisko Fran- G e n e Wa. (PAT.) Sekretarjat gen. 
cji. Ligi Harodów ogłosił wczor.ai wieczo-

W kołach niechętnych Ju~osławji rem na..stępujący komunikat: Na żąda­
twierdzi się, że Franc.ia doradzarze- nie barona Aloi5ie.~o. przewodniczacego 
komo, by nocie jugosłowiańskiej na- komitetu Rady dla spraw Saarv. prze­
dać charakter ogólnikowy, czyli, by .wodniczacv Rady Ligi Nar., min. Be­
~formułowano skargę nie przeciwko nesz celem ulatwienia kontynuowania 
jakiemuś poszczególnemu państwu. prac komitetu zaproponował członkom 
lecz przeciw terory.zmowi wogóle i by Rady w porozumieniu z sekretarzem 
wystąpiono z wnioskiem w Genewie o gen. odroczenie daty sesji nadzwvczaj-
uchwalenie międzynarodowej nei. która miała się rozpocząć 21 bm. 

tylko to bedzie możliwe. 
W uzupełnie'niu te~o komunikatu 

należy zaznaczyć. że według wiadomo­
śei oficialnyeh z Rzymu. prace komite­
tu po~uwaj.ą się naprzód. Interwencja 
specjalnego oodkomitetu finansoweg-o 
oraz rzeczoznawców francu5kich i nie­
mieckieh pozwoliła wyjaśnić całokształt 
problemu finansowego. W tym celu 
Aloisi zwr6eil sie o odroczenie nadzwy­
czajnej se~,ji Rady Ligi Nar. 

konwencJI przeciwterorystyczneJ. Data tej sesii zostanie ogłoszona. ~dy 
C~nniki zbliżone do rządu twie~ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

dzą jednak. że rzecz ma się wręcz od· ;-
wrotnie. Francja odrad7.ala. by "nie 
utopiono skargi jugoslowiańskiej w 
projekcie międzynarodowej konwencji 
t erorystycznej", gdyż to uchroniłoby 
właściwych winowajców od zastosowa­
nia przeciwko nim sprawiedliwych 
sanl<cyj. 

Na notę, którą. 
za1:·raJ wczoraj z soba Jewtlcz 

do Genewy l która Jest wielkim aktem 
okarżenia przeciwko Węgrom, Fran­
cja ud7ielila uprzednio sw oj calkowi­
tej zgody bez jakichkolwiek uwag i za­
strzeżeń. 

Cn zawi,era nota? 

Linia kolejowa Sierpc - Płock 
od dł/iś c~ynna ju~ dla public~ności 

P ł o c k. 19. 11. Wczoraj, w niedzie- ku. 19 listopada 1934 r. Pierwszy po­
Ję dnia 18 listopada, nastąpiło uroczy- ciąg dla pOdróżnych z Warszawy­
ste otwarcie nowej Hnji kolejQwej Gdai.l_kiej do Płocka przez Nasielsk­
Płock-Sierpc, linji oddawna już Pl)- Sierpc odszedł w poniedziałek o godz. 
trzebnej i długo oczekiwanej. 

Budowa tej lin,ii rozpoczęta została 
w roku 1919, ale działania wojenne w 
czasie zmagań polsko-bolszewickich 
przerwaly prace na czas dłuższy. 
Wznowiono je w roku 1931 i po trzy­
letnich pracach obecnie zakończono. 

p a ryż, 18. 11. AgencJa Havaosa Długość. linji wyn.osi 35 i pół. ki~om~­
donosi z Genewy, że demarche jugoslo- tra.~, .hcz~c od S.Ierpca, znaJ?uJą Się 

. wiańskie w Lidze Narodów w spra·vle I na mej dWIe stacJe: Gozdowo l Probo-
następstw politycznych zamachu .mar. szczewice.. . . . 
sylskiego ograniczy się tylko do ząda- No",:a l111~a ma domosłe znaczeme 
nia wpi!;;anin tej sprawy na porządek kQmU~lkacYJ.ne dla obydwu swych 
dzienny !;;esji Rady Ligi Narodów. punktow wYJś~ia. . . 

W uzasadnieniu tego żądania de- Płock. od kII!-m lat dople~o. PQSIa~a 
marche powola się na względy ogólno- połączeme ko.lejowe. . DaWnIej . OdCI~­
polityczne i na wyniki przeprowadzo- t~ był zupelme od ŚWIata. DopIe~o h­
nelto śledztwa. . nJa !{utno-Płock połą.czyła to mIasto 

·W chwili obecnej nie będzie podob- dje.cezjalne - przed wojną gubernjaJ­
no mowy o memorandum, zawieraJą- ne :- z centralny!? punl,tem ruchu 
cem wvniki te12"o śledztwa. lecz prze- k?leJowego. . ObecllI e Płock. p:zcz 
• łanie talde~o memorandum 7.ostanie SIerp, uzyskUje skrócohe połączeme :r. 
"-powi edziane na l'laJbliższą pr;~y- Warszawą i z Toruniem. 

lugosłowiańska nota w sprawie 
Marsylji - piszą, dzienniki - nie ma 
ostrza indywidualnego, nie jest skie­
rowana przeciwko pojedyńczemu pań­
stwu, lecz doma~a się tylko ogól.niko­
wo po pierwsze stwierdzenia odpowie­
dzialności za wypadki marsylskie. po 
drugie utworzenia organu międzyna­
rodowego, którego zadaniem będzie 
uniemożliwienie w przyszłości powtó­
rzenia się podobnych, jak w Marsylji, 
wypadków. 

Ob,awy AnglJi 
L o n d y n , 18. 11. Zainteresowanie 

prasy angielskie,j, skierowane jest 0-
becnie - prawie wyłącznie na krok, 
jaki Jugosławja zamierza uczynić na. 
najbHższem p-osiedzeniu w Genewie. 
Rodzą się bowiem obawy. że wystąpie­
nie rządu belgradzkiego jeszcze w bie­
zącym:'Yil~glę:cu mo!ffiiDy prowadzić 

nowo międzynarodowe przesilenie. 
Dyplomatyczny współpracownik 

.,Daily Telegraphu" pisze. że zamiar 
Jugosławji zbudzi1 nie w jednej stoliey 
europejskiej 

poważne obawy. 
Jeżeli Bialogród doprowadzi swój 

plan do Jog-icznego 7.akończenia. to nie 
ulega wątpliwości. że międzynarodowa 
sytuacja w centralnei Europie 

ulegnie znacznemu poqorszenlu. 
Rząd jugosłowiański uważa. że po­

siada dowody. obciążające poważnie 
Wiochy. Można być pewnym. że prze.d­
stawiciel JU!tosławji nieomieszka w 
Genewie podkreślić opinję swego rzą­
du. iż najwybitniejsi urzędnicy włoscy 
zamieszani byli w sprzysiężenia krO. 
ackich emigrantów, spiskujących we 
Wło!'lzech. . 

Pod·obny stan rzeczy stawia Fran­
cję w niemiłe,i sytuacji. Starała ona. 
się bowiem przyczynić do nawiązania 
przyjaznYCh stosunków między Wło­
chami a Ju~osławją, ta ostatnia jed­
nak z .wyraźnem niedowierzaniem śle­
dziła taktykę swej sojusznic7ki, a nie­
dołężność policji francuskiej w spra­
wie marsyl~kiego zamachu z pewno­
ścią podsyciła jeszcze to niezadowole­
nie. 

Z sytuacji 
skorzystał ktoś trzeci, 

mianowicie Niemcy. One to nie omie­
szkały odgrzebać w~zystki('h dowodów 
niemiecko-juS\"oslowiańsklej przyjaźni, 
aby pozyskać sobie nowego sp-rzymie­
rzeńca. 

Paryski kQrespondent .,Timec;:'a" 
twierdzi. że tarcia mi~dzy JUQ'osławja" 
soiuszniczka, FrancJi, a Węll'rami. 
sprzymierzeńcami Włoch. mO)ra po­
cia.~nąć za soba katastrofalne "kutki. 
Dlateg-o. rozumiejac to dosl{Onale. una 
się może zatarg utrzymać w g-ranirarh 
prawniczych Ton noty jultoc;lowiań_ 
skiej iest podobno umiarkowanv . 
wszystko zależnem będ ;de ied'1ak Ód 
postępowania. ;akie uchwali Genewa. szło·Ś ć . Niewątpliwie ministr. spr. zagr. Dla Sierpca nowa linja jest dużem 

pal1stw Małej Ententy uz~odnią u- Udogodnieniem. Łączy go ona przez 
przednio swe poglądy na tę sprawę. Plock z Kutnem, od którego rozchodzą 

PLAN SYTUACYJNY NOWEJ LINJI •. Mornin'! Post'· nrzewiduie P0waż-
ne następstwa. o ile sprawa iUQ'o!'ło-

się liczne odgalęzienia kolejowe Do-
WP,rwfZV m.!ł\rku ia zimna krew tąd. aby dostać się z Sierpca naprzy­

kład do Łodzi, Częstochowy, czy Kra-
B u d a p e s z t, 18. 11. W myśl 

w!;;kazówek rządu węgierskiego de­
monstruje węgierska opinja publiczna 
l prasa węgier8ka w sztuczny sposób 
wobec skargi z jaką Jugoslawja, a. 

kowa. trzeba było objeżdżać wielkiem 
kołem przez Warszawę. Teraz .droga 
ta skraca się znacznie przez Kutno . . 

Pociągi dla pasażerów na nowej 
linji zaczęły kursować od poniedzial-

SIERP C - PŁOCK (35,5 km) wiaMka pochlana będzie w Gene\yie 
dyskusji. Dziennik ten utrzymuie że 

7 m. 05 i przybędzie do Płocka o godz. at~t0.rytet yvłoch. jako mocarstwa. za-
12 m. 47, zaś pierwszy pociąg z Plocka lezec bę<izle 
do Warszawy Gdańskiej odejdzie dziś od zdolności uchronienIa 
w p~niedziałek o godz. 15. m. 2? i przy-] jed~~go ze swych , małych slJrzymje­
będZIe do Warszawy GdanskieJ o godz. rzenców (Węgier - Red.) przed upoko-
21 m. 15. rzeniew 
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IAOOHOS(I SPORTOWE HOKEJ NA LODZIE 
"cracavia" j ,,81lłsklo '!'Ow. Hokejowe" 

5:1 (1:0, 2:1, 2:0). Dwie bl'aQlki str~eIil 
Wolko·wskl, dwie Marehewczyk i Kowalski 
jedna.. Dla pokonanych - An~elIh. 

ki zdobył MoloclzieJowski ł Dziwisz ]edn~ 
Widzów zebrało i'.ifl 1 500. 

PIEŚCIARSTWO • 

Koniec mistrzostw ligowych PIŁKA N02NA 

B. T. K. Buda.lle!;zt" i "Ma~abl" 8:8. -
Zrazu wystQpić minIa tyllw ,.l\faccabi'" 
lecz ponieważ 'euding i Neusta.dt nie wy­
leczyli !'ię jeszcze z l\Ontuzyj, sl\tad ży .. 
<10\\' kiej drużyny wzmocniDno dwoma za­

,,:Ruch" l "Szkoła Mar. WOfę.DneJ" 8:3 woclni1<ami z "Pol·~nji". \V posżezeg61-
(3:2). Mistrz Polski wy;;Ła,pil po rili pierw· nyeh wagach UZy~kl1110 nast~puja,ce VfY-

• azy z Giemżą, który powrócił Już do zdl'o, nil,i: nirenhaum (M.) pokonnl l<iesa (B .), 
wia. WlllmowsJu grał tylko \V drugiej po· B~nll. ci (B.) - R on.,l>nbluma, (M.). Szabo 

poł?wie wyra:lnie przewabla, zdoby- fi łowie . Dziwisz ~ntomias~ waltZ,Ył w bar· (B.) - E.{)J·enste i.?8 (M.). ęzpi~gClman~ 
waJąc bramki w 15 min. przez Drabiń- . wach marynarki. W pler\vszel po l<!WI e (~.):- K)n,der~e l,l (B), F~bISJal, (P.)~e 
skiego i w 17 przez Nawrota, po prze- ! .,Ruch" !!,l'ał słabo. Bramld dla mego 1 mlSu.łe z l at:;ulI!- (B.), Janc.zal~ (P.) .l~Ije 
rwie w 5 ml·n. przez Wypij'ewsk1'eg-o, strzelili: Giemza 3. WiIimowski 2, Peterek I Pl'im'a (B.), PIln.d, OL) remISUje z CIssa-

"Buch" ~()st(ll 'łnisb'~em a "Stł"~elec" i .,Podg6of'#e" spadaJq 
do A-klasy 

"LKS" I "POCOŃ" 2:1 (1:0) 

L 6 d ź. Do zawodów tych L. K. S. 
stanął z Piaseckim w bramce, z F1i­
glem w obronie i Karasiem na ~rl)dku 
ataku.; .. Pogoń" natomiast wystąpiła w 
pełnym składzie. Gospodarze na zwy­
cięstwo nie zasłużyli i wynik remisowy 

~ 2. l\ubisz 1. Dla "Maryno.rki" dwie bram- l rem oraz OrsoJnak ]Xlltonal Sta1.a II. (c.) 
który tei strzelił czwartą. bramkę w j 
30 min. Napad "~arszawiank~ grał ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
b. słabo. Sędziował p. Sznajder. (c) 

byłby najlepszym odzwierciedl€'niem "CRACOVIA" I ,,POLONIA" 5:0 (5:0) 
gry. Poziom zawodów był d6ść wyso- Warszawa przybliżyła sie do ŁGdzi 
ki, choć drobny deszezvk. padająey l~ : a k 6 w. <?ospodarze, kt?rzy wy: 
przez calv czas i ciężkie bo isko utrud- ttWllJ z Ko,ssoklem w napadZIe grah Jfl agon 'Inotorowy, '1ni'lno s~ybl~o8d 140 kUł, posuwa się be" 
niało al{cię obu stron. Już sam począ- ,loskonnIe "Cracovia" przeważała przez 
tok ~rv zapowiadał siC;' dość emocjonu- l cały czas nad. slabą "Polonł.ą". Cztery 'Wstł'~qśnieJł 
jąco. "L, K. S," ~rał szybko i niezwy- bramkI ;:trzel1ł Kossok, a Jedną Kru~ L ód ź, iS. H. O godz. 10.30 wyruszył (normalnie potięgi mijają. je często w 
kle ambitnie. W pierwszym kwadra n- czek. Po przerwie gra bvła wHówna- z dworca Lódź _ Fabrycz.na pierwszy szybszem tempic), wagon bowiem tr~y~ 
sie IW pod arze nie schodzu prawiE> wca- na. i nie pr~ynosi żadnei bramki. S~- szybk-<>bieżny pociąg moło.rowy t. zw. ma się toru d·o kanale, nie niszczy go, 
Ie z Dolowy przeciwnika. Wszystkiemi dZlOwał p. Posner. Lux-Torpeda.. a zwrotnice bierze bezpiecznie, bez 
'Pocia.~nitl?iami ataku .kieruje bardzo "GARBARNIA" I "PODGÓRZE" 3:1. Do Warszawy pociąg przybył na no.jmniejszych. wstrz~~n~el'l ... !{oniecz-
przytomme Karaś, nałlepszy '}l'acz na K kóP ł t 1 dwie minuty przed cza"em WĘ;zystkie IlOŚĆ zwolnienia ble3u lstnleJe tylko 
boisku, laez ie~o wys iłki niweczy do- . b ·l·~ w,. t rzez l~a y ~as ~~Zy a I miejsca były zajęte N~to~iast do Lo- między Warszawą a Czystem i na roz-
skonały JeŻews,ki. lub Albaliski. "L. slpe daró ~o, ZtacI~ a WiO. d·a·b . ~zą °kwO Idzi' pocią,g . odszedł' niezupelnie zapeł~ gałęzieniu w lColuszkach. 
K.. S." ~adal a.takuje i w 17 minucie '.' o sr rze rz.~ rr'1a s ~ ,o r/e 1 "'u ly.s . u- ntony. Pasażerowie, opuszczający wagon 
Jezew"kl faulułe Kara"ia na polu kar- le nawet prowadzenie z karne~o przez I Z W cI: dl d po niespełna póltoragodzinpcj podró-

-S d' d kt . - t l któ bramkarza Koczwarę Wvrównuie Wa- arszawy wagon o .sze . o go z. ży, wyrażali głośno swoje zad.owolenie 
nem. e zla \' Ule rzu <amv. rv \. k' P . W '1' ki ~ri b 816 j po raz druO'i o godz 1628 z Lo-Król " '. . b k dl ' Je I o przerwIe a l~ «uO nva ! . "'.' . , /. tak dogodnej komunikaCji, która. 

. zdam.lemaUnt8 tPlerbw ~ ząk ' ram e . ~ pro\,adzer,ie . Sędzia d~ktuie drug-i. dzi zaś o goctz. l~.BO l drugi rliz o godz. wre.szcie w europeJ'~ki sposób polączy-
go:,po . arą.. ra a ~a!l1 l. me ?e~z~ rzut karn\' dla .. Podg-Ól'za". h?cz strzał I' 21.46. Cena przejazdu i2 zlotych. ła dwa naJ 'większe m.ia.sta Pol~ki. 
LWOWian. ktorzv otrzą~a]ą Się powoh z l K· ." b' . t . K War s z a w a 19 11 Publl'czność .' . . h A' t k k' , OCZWal'V roni pl'Z~' ornnle ossow- , . . 
przewagol c.zer\o\omc '. a. lerowa- ~k' W k' . . h ; t h ad przyje/a ogrOomnie życzIHvie fakt uru-
nv orzez Z~ mera. z.agraza ~arc1,zo .ezę~to " ~t.!~ygnow~~e\~K\~cz\o\~'r~u a~pu:;;1 ' bol- 'chomle''lia szybl{obieżnego wagonu Ofiara zemsty 

· bramce go:spodarz\. I€'cz bramkarz Pla- k Re . t l t . b 1 S n. iotorowego na linji Warszawa L ó cLź, i8. H. W domu ,przy uIity 
secki broni czesto na korner. . I Sd Oj' s"'K-nerr s r~e a Wrz~dl~ r03rr'1000KĘ. ę- Łódz' Wpl'awdzle pI'cr\''1''zy od'J'azd -::-e p .' b 'd "'d z a p. u zwem. I ZOW . . ' ~" Narulowicza 56 wstał obla.ny kw<lsetn 

· . ~ pru,n, le coraz a.1 Zle) UWI acz- stolicy zgromadził tylko czterna,stu solnym Pere-c Ellenberg, malarz póko-
· ma s~ę. orzewag-? ~wowlan, a ~ra coraz TABELKA LIGOWA 'pasaier6w. jednakże Łódź wykazała jowy, któ-.. '~.(} w stani~ grOoźnym prze-
ez~tel przenosI sle p.od b:amke .. t . K .' . . • już znacznie większe zainteresowanie. wiezio-no <:lo szpitala w Rac1o«osZClu. 
S-u D~skona.ly Nle-chcloł. stwarza ,Po dZlsleJ.sż,ych r07grywk~r.n $y .t.u~ Pasażerowie mogli z o,kien obser- Jako spraw-cę poparzenia areszt.owano 
b~rdz~ nl~bezp~eezne sytuacJe. W i6 ~c~a w tab~h , Jest ostateczn~e wYJa- l wować niecodzienna zjaWisko, Tłumy gowoclyn:.ę Elle-nberga Ryłfk~ Ju,ngier, 
mlUucI~ NI~chcIOł ~entrułe na bramk~, ~nlon~. MI trzostwo P~lskl ~~obyl I ludzi. zgromadzone na peronach nie- S D ld ki 
a. nadblega.lącv .Janczyk. ~łowa paku~e Jak wlad~m.o po rll;z drugI "Ruc~ ;, Nll- I których stacyj i przystanków, przypa- j.fj o6rkę, oraz pirę i zia" ows ego. 
Plłke do wlasnel bramkI. Zaczvna Slę st,ęp~e. mIeJsc~, zaJęl.a. "CracovIa, a i tru~ące się ciekawie mimo ulewnego Ni1-G nm W sertl'.l 
gra brutalna. Peg-za l kontuzjowany P?ZDleJ "Wlsła. ~,l!gl spada oS,~atec'i\- desz('zu przebiegającemu motowago- ,,"i.~ ~ 
OpU5zcza boisko, a Peg-ze II sędzia wy- me obok .,Strzel?a ~ "Podgórz~. Ta- nowi. L 6 d ź, i9. H. 'W ko-rytal'zu domu 
klucza z,. boiska za ordvnarnv faul.:- belka przedstaWia Slę następująco: W Łodzi Fabrycznej na powitanie prozy ul. Kamiennej 20 r::C'hni~<:iem 00-

· "L. K. S. I\"r.az .. zatem W 9-kę. WreszcIe 1 R h' 36 (9027) wagonu zebrała się spora ilość osób, ża w seree zamo·rdowany zostal piel,arz 
r l . " ue' p. : ' Z Fl klM' · za a.u. na .1 III 11 pola k.arne ,~o rzut \\101- 2 C . '29 (4832) z przedstawicielami władz na czele. 30.-letn.i ygm.unt· crc, za . z u.'. " la~ 
b K 'l b . ,. racovIa ' p. : k 29 D h l ny 1.1 e 1'0. zda -"wallIC druga bramkę 3 W' l "27 (54 'JG) Bardz::> żywe zainteresowanie okazała n,QWS Hl.O'O . o·c oulze'11le po ;'Cjl u~ ." 1S a p. :" , . d k ł · dla gospodarz v w 44 minucie. Sf?c1zio- 'G b ' .. 25 P (4933) też prasa łódzka. staWo, że zalxl]stwa o on. a znany 

'l. ., ar armil. .: FI k 
wał ? ~rzeziński. z Poz~ania mało. e- 5. "Leg';a" 24 p, (:37:30) . C!koło pół setki podl'óżnrch zaję~o I Pl'zest.~pca z. tego powodu,. zę j or~za 

' lJerg-l~znle PubllcznO§el zgromadzJlo 6 . .,POgOlł" 24 p. (41 :38) ńl1eJsca w drodze powrotnej w tem I chO.dZ!ł do jegOo kO.::}1snkl. N.aZWl.~kO 
się 1.000 o ób. 7. "Wa ta." Zz;. p, (50:44) kilka pań. mQ-rdercy trzymana Jest w taJemmcy, 

8. "ŁK '. 21 p. (31 :~:O) . Leltlde za.niepokojenie. jakie ntł:l- b?Wi.em z-bległ ,?n i ~ln'ywa ~i~. W cza-
"WISLA" I "WARTA" 2:1 (1:1) 

P o z n a ń. "Wisła" wygrała zasłu~ 
żenie. Mecz był ciekawy, mimo że od­
był się na śliskim terenie. na stadjonie 
miejskim. Obie drużyny wystą.pi;y w 
swych normalnych składach. Do pau­
zy pierwsze 20 minut przeważała 
"Warta", która już w 6 minucie uzy­
skała prowadzenie przez Szerfl<ego. 
Odtęd przeważa! ą. gospodarze i w tym 
okresIe mają szanse podwyższenia wy. 
niku. Powoli jerlnak goście otrzą~ają 
się z przewagi .. zielonych", przechodtą 
również do ataku i w 27 minucie Bal­
cer uzyskuje wyrówuanie. Do przerwy 
mimo obustronnych wysiłków wynik 
pozostał bez zmiany. 

Po pauzie zrazu przechodzi do ata~ 
ku "WisIa". która lepiej potrafiła wy~ 
korzystać śliski teren, ma~ąc za sobą 
Jeps·zą. i wytrwalszą Iin j ę pomocy. pOd? 
czas gdy "zieloni" zdaje się nieco opa-
dli na siłach. Już w 5 minucie Łyko 
z podania Balcera uzy!'kuje drugą 1 

9. , Polonia" 18 p. (:30:47) którzy z nich okazywali (podobne nieco Sle przeprowac.;,:wnel oblaw~ ~lt.rZ~ ma~ 
10. "Warsżl!wianka." 17 p. (ZG:53) do wzru3z<mia pasażera siadajł}cego po no kHku po-deJrza,nych QsoJmkJw. 
11. "Podgórze" 15 p. (37:53) raz pierwszy do samolotu) rozwiało E,l'sn~,nzia b.f!J)7yr.T.y 
12. "Strzelec" 3 p. (15:73) się po kilkunastu minutach jazdy. ,"\ • lU.r ~ . - .. 
Do roz~~rania poz0St3j~ tylko jeden l 'Wóz niesie zupe.lnie pewnie, podróżny L ód ź, i8. i1. • Ta ul. Wawrzyńca 4 

mecz "GIII'barni" Z "ŁKS", który odbQ- , siedz~cy wewnątrz zupełnie szybkości Marla nl!ichert czyszcza.~ odzien:e ben­
dzie się 25 bm. Sędziuje por. Szyba. nio odczuwa. zynQ. spowodowała e.ksplozjQ, przy-c~em 

lwyeięstwo Śląska 
Pewne niewielkie braki które ~wi- zapaliły iQ na niej su!{nie .oraz powstał 

docznily się w c:(:as:e pien~szych prób, poia.r n1iC3Z1\~n : a. Ogień ugaszon~ w 
już usunięto. Specjalna prżekładnia zarodku. Re1chertowa doznała śm;er-

.. $1..1 g.I(" I ,,REWERA" 5:0 (1:0) mechanlćzna pozwala na ł!\.go·dne. po- lelnvćh poparzell i prze.vleziono ją do 
. zbawione szarpania poruszanie. Nale- szpitala.. 

Ś w l ę t o c h ł o w I c e. Me~z odbył żałoby tylko jak najrychlej umieścić Kw~t'Qm ~nlnym 
się na boisku Śląska i przyniósł zaslużo- : wzdłuż siedzeń tabliczki z numerami, -no" "lU 
ne nawet w tak wysol{jm stosunIm a to w celu uniknięcia nieporozumień L ód ź, i8. H. W mieszhniu wIa-
zWVcięl3h\;o gospodarzom. Po dwie między publicznością. snem przy ul. Pia,s~cl\ie~o 66 pope;nił 
bramol{! strzelili Gos i Bryja. oraz Gierań Niezrozurniałem wydaje się też za- samobjjstwo przez zatru~ie kwaserp 
je,dną. W dniu 25 ,!Śląsk" wakzy ze strzeżenie wyrlziału di·ogowego. ogra- solnym bezrot>:>tny ZD-letni Stanisław 
.. Smighm" w Wilnie w finale o wej.,. niczaj~cego szybkość przejazdu prze:r. Pncho!czyk. Desperata w sŁanie agonji 
ście do ligi. stacje do 70 km, bez źadnej potrzeby przewieziono do szpitala. 

· zwycięską bramkę dla .. WisIy". "War~ 
· ta" za wszelką cenę usiłowała nadrobić , . 
· stracony teren, jednak niedysponowa~ d Przygotowan· a 

meczu pięściarskiego z Niemcami · ny i bardzo niezal'adny atak zielonyćh O 
· nie potrafił wykorzystać dogodnych 

sytuacyj podb1'amkowych. W połowie 
tej części gry na skutek zder:r.enia sie 
I{otlarczyka I z KUbalczaklem, pierw-

· szego znoszą z boiska. Po chwili jed­
nak powraca Kotlarczyk na boisko. 
;,Wisła" w przeciwieństwie do "zielo-

Praca w obozie tren i n giD wym wre - Skład naszej re~n'ez·entacji i form~ zawodn~ków 
Na tismat transmisJi ratljlDw'ej . 

nych" w dalszym ciągu często atakuje. W obozie pięśclarskim na BreJa- trawQY Kajnar jest w kondycji, a ra~ . także on - jak przewidywaliśmy -
cl1wilami bardzo niebe.zpiecznie, ale nach zawodnicy pod wytrawne~ kie- I cjonama zaprawa. i masaże niewątp1i~ będzie l'epl'ezemować nasze b~l'\vy. \V 

) tyły ,,\Varty" bronią skutecznie. W townictwem naszego doskonałego tre- wie usuną pewne zmęczenie po ostat- ciężkiej wyzne.czono Krenza, zap?w­
"Warcie" wyróżniła sj~ obrona i po- nera p. Stamma przygotowują się bar- nim ob~eździe w Niemczech. Chmi~ niają.c równocześnie paszport i dla Pi­
moc .d? przer:'IIy. W ."Wiś~e':' kt.6ra w dzo staranni~ do sObotniego meczu z lew ski pl'acuje solidnie i niewątpliwie łato.; jeżeli będzie mógł jechać, to weź­
dru~neJ CZ~Ś CI komb,l1:acYJme l poci Niemcami w Essen. Od samego rana da z siebie wszystko podczas walki w mie sir; go do Essen. 
względem s~utecznoscl gól:.owała nad przechodzą. ścHHe ustalony program Essen. Forlański prozentuje się nie~ Z drużyną udają się pp.: prezes P. 
"Wartą.", n~Jlenszę. formacJ? b~ł~ p~-I ćwiczebny, obejmUjący gimnastykę, źle, lecz wiele sobie po nim obiecywać Z. B., adw. Linke; kapitan Z\'v:Q.zI.cwy, 
moc . . natonllast w ataku. nUjl.ePle] Spl- zaprawę prty specjalnych przyrządach ni należy. Cendrowski; członek zarządu OZB., 
sał Się Artur. ~alcer był najsłabs~ym I do pięściarstwa, skakanki. a wieczo- W lekkiej Sipiński nie wchodzi w Zapłatka; sędzia, Bielewicz; trener, 
grac!em . na bOisku .. mał~ ruchhwy. rem robi się walki treningowe, aby I rachubę, bowiem ma skaleczoną. rękę, Stamm. 
chWilami tylko OlebezpIeczny pod zbadać wszechstronnie walory danego a Franck jest zupełnie słaby, wobec Pierwotnie projektowano trnsmito­
bramką.. Sędziował p. Krukow~ki z zawodnika i poprawiać ewentualne czego kapitan związkowy wyznaczył wanie mec:m na całą. Polskę, lecz w 
\Vat·szawy. Publiczności około 3000. braki. Banasiaka, który musi jednak stteno- rezultaeb odstfJl)lollO od t eg,:} zamia-

Naogół pięściarze sę, w dosyć dobrej wywać aż 3 i pół klg. Naszem zda- ru, ponieważ P oL kie Racljo twIcrdzi, 
.. LEGJA" I "WARSZAWIANKA" ':0 formie. Dotyczy to zwłaszcza Rothol· niem należałOby \vzią . Taborka, lep- i:e nie stać je na \·, ~·l l8.nie 2100 zł (tyje 

7.a, !{ajnara, Misiurewicza i Chmielew- szego od swego lwlegi klubowego, a miałaby kosztować tl'~ nsmisJa). Ze 
skiego. Doskonale zaprezentował' się ponadto posiadającego niemal regula- względu na znacz~ilie tego spotkama 
Misiurewicz, zwracając Uwagę swą minową waS'ę. Co dO Banasiaka, tQ warto jest wydać nawet d\yukl'otnie 
szybkością, dobrą orjentacją, oraz bo- strenowywanie może dać mu się bar- większą· sumQ, zwłn!'zeza, iż wśród abo­
gatym repertuarem 1 siłą. ciosów. Znaj- dzo 'we znaki, a w tym zakresie ma- nent6w Polsldego nadja mamy \)5 pro­
duje się obl!cnie w bodaj, że najlepszej my zbyt smutne doświadczenia z ostat~ cent conajmniej spol'łowców. Zda.je 
swęj formie i można go uważać ZA niego meczu w Dortmunclzie. W pół- się że (:hyba radjo jest dla sluchaczy, 
mocny punkt naszej drużyny. Ró"" ('jężklej kapilan zwil;'zkowy zdolal l,1- . a ni c- (:(1 ; r c,tnie. Tak slę dzieje na en.. 
nież błyskotliwy technicznie oraz wy- zyskać zwolnienie dla Kal'plllski.egu, I lYll1 ~\1 ;c,:ic. 

War s z a w a. "Legja" miahl bar­
dzo dobry dziel' .. ; gra/a ona w pelnym 
składzie. W "Wal'szawiance" zabrak-
10 Zwierza, któI'ego zastąpił Rusin. 
W napadzie \\ alczył Polski z emigracji 
francuskiej i był bardzo słaby . Wy­
różnili się Martyna, SzalleI' i lewa stl'O­
na napadu. a w .,Warszawiance'· -
Domański i Ketz. "Legja" w piel'WS4ej 



(hrystus w Eucharystji św. utajony, trium uje 
Wspaniały przebieg Kongresu Eucharystycznego w Buenos Aires 

J. E. ks. Kardynał Hlond kroczy w procesji eucharystycznej w Moczeniu 
księży i przydzielonych mu adj'lltantów. 

Jednym z nielicznych Polaków, I Grupa polska udała się do Buenos 
który u'Czestniczył we wspaniałycb Aires na pokładzie wlol'kiego moto­
uroczystościach Kongresu Euchary- 1'o\\-ra .,Oceanja'· (20 tysięcy tonn). 

styc'.nego w Buenos Air~s, jest szam- Statek rozwijał szybkoś,< 22 węzłów, 
helan p. radca Cybichowski z Pozna- czyli robił na godzinę 36 kilometrów. 
nia.. P. Cybichowski, wróciwszy do do- Pod!róż tam i zpowrotem trwała osiem 
mu po odbyciu podróży na nrugę. pól- tygodni. W grupie polskiej pojechali 
kulę, podzielił się swojemi przecieka- do Buenos Aires J. E. ks. kardynał 
wemi wrażeniami z jednym z naszych Hlond, biskupi Radoński, Kubina. i 0-
współpracowników_ koniewski oraz kilku księży. Wszyscy 

polscy dostojnicy kościelni wrócili już 
do Europy, z wyjątkiem ks. biskupa 
Kubiny, który pozostał na 3 miesią.ce 
w pol. Ameryce w celu spełnienia bar­
dzo trudnej misji. mianowicie pogo­
dzenia mieszkających tam Polaków, 
rozdartych na dwa obozy. {I 

W trzecim dniu Kongresu Euchary­
stycznego Pl'zystąpili wspólnie ly:,nącaml 
do Stołu Pańskiego oficerowie i żołnierze 
armji argentyńskiej, od najwyższego lZe­
nerala aż do szeregowców włącznie. 

Księdza prymasa Hlonda pode im 0-
wano w Buenos Aires z nadzwyczaJ­
nemi honorami. Jako najstal'bzy L. 

kardynałów, przybyłych na kongre~, 

• 

postępował w procesji tuż za legatem 
papieskim kard. Pacellim. RZ/lid ar­
gentyński przydzielił ks. prymasowi 
Hlondowi, na czas jego pobytu w Ar­
gentynie, dwóch adjutantów: kapitana 
marynarki i kapitana wojsk lądo­
wych. Kardynał Hlond zamieszkał w 
Buenos Aires w pałacu hrabiny Uuzue 
de Casares, miljonerki argentyl'lskiej, 
która, jak głOSi fama, finansowała 
kongres w Buenos Aires. 

Organizacja kongresu była nadzwy­
czaj udana. Argentyńczycy, zamiłowa­
ni w przepychu i we wspaniałych im­
prezach, uczynili wszystko, by kong-res 
wypadł naj okazalej i pozostawił nie­
zatarte wrażenie w pamięci uczestni­
ków tej powtarzanej co dwa lata ma­
nifestacji katolików całego świata. 

Uroczystości kongresowe ognisko­
wały się w dzielniCY parkowej Paler­
mo, gdZie na wielkim placu ustawiono 
olbrzymi krzyż z żelbetonu i gdzie 
wzniesiono wspaniały pawilon, w któ­
rym kardynał Pacelli w asyście kar­
dynałów i niezliczonych szeregów bi­
skupów, pTałatów i kanouików cele· 
brował uroczyste nabożeństwo Całe 
Buenos Aires tonęło w sztandarach 
o barwach papieskich i argentyńskich. 
Olbrzymie głośniki, umieszczone na u­
licach co 50 metrów, powtarzały ty­
-siąckrotnie każdy dźwięk z nabożeń­
stwa, odprawianego na placu w Pa­
lermo. Liczbę osób, które wzięły u­
dział w kongresie, oblicza się na rów­
ny miljon, w tern 70.000 cudzoziemców\ 
przybyłych morzem do Buenos Aires 
W drugim dniu kongresu, u stóp ol­
brzymiego krzyża odbyła się wSlJólna 
komunJa 117.000 dziewcząt argentyń­
ski ch, ubranych w biel, oraz cai:ych 
pułków armji argentyllskiej. Komu­
!1ję św. rozdzielali przez szere~ godzin 
na.lwyżsi dostojnicy kościelni oraz 100 
księży_ 

Goście z Polski byli podejmowani w 
Buenos Aires również przez posła pol­
skiego p. Mazurkiewicza i .iego mał­
wnkę, rodowitą. Paragwajkę, oraz 
przez d~~ekcjQ tamto oddziału P. K. O., 

Żolnierze, przed przyj(!ciem k mlln.ii 
ŚW., spowiadali się na oc7-3.c11 wszystkich. 
Na fotografji widzimy ja\. zakonnik .. łucha 
spowiedzi uzbrojnńgo ioł..lierza, pplniqce­
go wartę homorowf\ na placu w Palermo 
w Buenos Ai,res, gdzie odbywała si~ po­
bliczn,a część kongresu. ŻOl,nieoTz stoi '>"y­
prostowany, z prawej stl'cmy ma ka.t·abin 
z' na.ładowanym bagn"ltc l, a z lewej księ­
diza, przed którym spowiada.. 8i~ 

z grzechów. 
Powitanie J: E. ks. Kardynała Hlonda W pałacu hr. Unzue de Casares przez 
posła R. P. p. Mazurkiewicza. Na lewo szambelan p_ Cybicho\' .. ski z Poznania. 

I{atedra w Buenos Aires, zbudowama w 
kształcie świątyni greckiej, byla w nocy 

lxJgato ilumilltowa.oo. 

świetnie rozwijającej się na terenie 
argeniyl'lskim. Przybysze z Polski ze­
tknęli się również z przedstawicielami 
miejscowego społecze11stwa polskiego 
i uczestniczyli w uroczystościach, w 
lym celu zorganizowanych. 

Następny Kongres Eucharystyczny 
Vi' roku 193G odbędzie się w Manilli na. 
Filipinach. KsiQdz karaynał Hlor.d o­
~"'liadczył, że w kongresie tym zami",­
rza WZIą.Ć udział. Kongres Euchary­
styczny w roku 1940 będzie urządzony 
w Polsce. Wbrew przypuszczeniom 
mówi się o tern, iż kongre's odbędzie się 
nie w Poznaniu, lecz w Krakowie. 

Z naszej strony wyrażamy opinję, 
iż aczkolwiek Kraków pod względem 
zabytkowym bogatszy jest aniżeli Po­
znań, to jednak stolica WielkopolsKI, 
- chociażby ze względu na brll,k Ży­
dów, - bardziej się nadaje na urządze­
nie Międzynarodowego Kongresu Eu. 
cnarystycznego. 

Wracają.c do wrażeń p. szambelana. 
Cybichowskiego, pragniemy dodać, że 
są. one tak liczne i tak bogate, iż nie 
dadzą. się zamokną.ć w ramach jednego 
artykułu-

Argentyńczycy luhują się w osobliwych 
pomysłach. \V czn.c:;ie Kongresu Eucha,ry­
stycznego w Bueno.s Aires popisyWlaJ się 
swoimi tl'es-owMlcmi gołębiami pewien je­
gomość, który mial na rower'ze klatkę z 
gOłębiami i wypuszczal je w górę, poczem 
te wracaly do niego z powrotem. Białe go­
lęLie miały pomalowane skrzydła, jedno 
na kolor żółty (w pOlqCQ;W1iu z bildym pod­
bl-zuSlZem barwy papieskie) a drugiE; na nie. 
bieslci (niebieako - bialo - niebieskie ba:rwy 
Argentyny). ZJ'o>zumiale, te ptaki w ten 
sposób pomaloWl8ne, W'zbuliWy prawdzi­
wą sensację. 

WIDOK OLBRZYMIEJ PROCESJI, K1'OR4 ROZPOCZ~'fO KONGRES EUCHARYSTYCZNY W BUENOS AIRES (10-14 PA2DZIERNlKA 1934 R.) • 

• 



Parowozy blyskawiczne,czyłor . edy? 
Jedni są la parowemi pociągami "aerodynamicznemi", drudzy za elekrycznemi 

torpedami, trzeci wresztie za szybkob:einemi motorówkami 
Okres szesnastoletni kolejnictwa że w ministers,twle komunikacji rQz- J l ,najniezawodntejSZQ. maszyną, skon­

na"ll-ego może być podzie:ony na dwie waźa się projekty usprawnienia. i uno- struowaną przez człowieka.; zdOlny 
części: na. pierwszą, w której po prze- wocześnienia naszego kolejnictwa, aby I jest, jak wykazały doświadczenia an­
jęciu l{olcjnictwo po państwach zabor- dorównać choćby jako tako pau"twom gielskie i francuskie, do rozwlOięcia 
czych w stanic, jaki ~powoJowała na zachodzie. Realizacja tych projek- bardzo znacznych, dochodzących do 
wojr.a, sprawnie i szybko doprvwadzo- tów narazie ma być rozłożona na czte- 170 klm na godzinę szybkości, przy 
no je znolh-u do stanu normalnego - ry lata. Projektowane reformy: idą w stosunkowo b. dużem obciążeniu i z 
oraz na drugą, gltzie u jawllIa ~Ję co- dwóch kierunkach: 1) dostos0wanie tego w~ględu jest absolutnie nlezastą.­
raz wyraźniej uwstecznienie obecne pod względem technicznym głównYCh piony na szlakacb o większej frekwen­
naszego kolejnictwa w porównaniu z linij i węzłów kolejowych do nowych cjl pasażerów. Kpszty eksploatacji JOO­
inn,:mi państwami. Okres najlepszej potrzeb; 2) takie zmooernirowanie tar nak trakcji parowej są. bardzo znaczne 
kOJljunktury gospodarc~ej w latach boru pasażerskiego, które pOZWOliłoby j jeżeli frekwencja nie dopisze. trudno 
1926- 30 zaznaczył się w kolejntctwie na dorównanie szybkośCią. expresom je zamortyzowaĆ. Ponadto trakcja pa­
po~sl\iem niew,elu pozycjami inwesty- . zachodnio-europejskim: W tym samym rQwa przy dużyćb szybkośCIacb wy· 
cYll1€'mi. okresi~ czasu ulają. być wyre~Gntowa- maga specjalnei ~osztowne'j kpn!'lt.r~k-

Jak stwierdzają fachowcy, w rezul- ne tory na wszystkich magistralnych pji torów. 
tacie w kraju o tak rzadkiej sieci ko- ~inją.ch w folsce, co wią.że się z zagad- Trakcja motorowa niedawno dopłe­
lejowej, jak Polska, przyrost nowych nie~liem przyspieszenia ruchu po- ro ",:eszła w' powszecąn'i~j!'lze uŹ"ycle 
odCinków w cią.gu dziesiQciolecia cią.gów dalekobieżą.cycll. na kolejach, ale zdą.żyła już wykazać 
1920-1930 nie prZekl'aC7ał 100 klm .. . duże za fety. W()zY ' ną.pę.~zane prze-
rocwie. W 1928 r , długość eksplQato- W t~~u tych rozwazat-i wyłO~lły SIę ważnie motorami Diesla ha tanie palI 
wanycb przez P K P linij wyniosła automatl cznie (lwie ko~eepcj~. 0.11;>0 wo, nie wymagają. licznej i kosztownoj 
17 21(: klm" w r. ' 1932 doszła do 17630 wypracować nowy" <!dpowiedOlo lekki pb~ług1. a nitdews~ystko są. tak stoslJń. 
klm., a w 1933 r. nietylko się nie po- a szybl>:~ ty~ EI:I.I'OW?ZU I wagQnó\~, a,l- KOWO lekkie, że wywiąZUjąc szybkość 
więk~zyła, ale spadła do 17530 klm., bo przejść (.ałkowlcle n!t lD:otory.zacJę do 200 na\vet klm . na godi., nie wy­
wobec zamknięcia dla ruchu niektó- ruchu pospleszn~go, oplerają.c SIę .na magają.przebudowy tarów. 
rych odcinków. Na 100 klm" po- którymę z istnl~Jących, a szeroko WŻ Słal?ą st~oną trl:\.kcji motorowej jest 
wiel'zchlli Polski przypada zaledwie na ęwiede sto,s;>w~nYCh ty.p.ów EOCIQr. nl~wielka moc silników, nie pozwaia-
5.2 klm, toru podczas gdy w Anglji gów "torpędO\'\iH~ ,~k~adaJącyc , ęlę ją.ca na duże obcią.żen, ie, Po~ią,g moto-
139 w B I " l 3 . z jednego lub paJwyze] dwócb wago-
'\}l

, ' e gJl ;,3. w Niemczech 12,4 nów, Najnowsży typ takich pociQ.gów rowy nie jest w stan\e zabrać więcej, 
~ ~Vłoszeeh 2N,1. Y" Cz~cbos~owacji motorowych wypróbowano niedaWno niż 100 pasażerów i to w warunkach 

9,!:i, rylko ~ałkany l SOWIety pozosta- W Stanach Zjednoczonych A. P. 'na znacznie mniejszej wygody i komior· 
ty "łoi E:U',?rl~ wtyle, za nami. ~zlaku 'New Jork.,-Los Angeles, f osiąg tu, niż w normalnych wozach k91ejo­
'" • OC~) VI ,locie,.:v t~ ch wa~unkach pol- gniętą zpakomite rezultaty, wyra~ą.ją.- wycĄ. 'Mieliśmy r,;'ożność się ' przeko­
",kte koleje pan:"h~'0Y"e me m~gą. pQ- ce się w szybkQści handlowej ponad nać o tem cqociażQY pądczas ostatni.?h 
dolać ogromOWI CJązącycb na nIch za- i50 k . d ' i ." . próbnYCh jazd wozami motorowefui na 
dań komunikacyjnych i gospodar- I ,lIn. na go z nę·.. kolejach polskiCh, ac;zkolwjek były to 
czych, Nasze pociągi pospieszne nie I Obydwa systemy mają swoJe wady wozy typu dalekobieżnego . Jest to za-
rQzwijają s?oybkośCi większej nad 50- I i zaptety. ó . t d t h jł l tem niewątpliwie wielkl mmu& trak-
60 klm na godzinę -- wolniej, niż w arow z Jas o yc czas na e:pszą. 
Europie zachodniej przed 70 laty, bo 
dziś przecież angielski "Latając~' 
Szkot" osięga szybkość maksymalną. 
do 150 klm., rnpidy francuskie trzyma­
.ią, się szybkości handlowej ponad 100 
kiLU. a. szybk<J.Ść "D-ZlIgu" B::ll'lin­
Hamburg wla&nic niedawno podnie­
'iol1n. została do 112 klm, przeciętnie, 
a do 140 klm. maksymalnie, ' 

:\fnjąc m: u\Vanze ten stan !'7 f~CZy 
u nas, mówi się o tem, od niedawn~ 

POCIĄG PANCERNY CZY J.,OKOMO~YWA7 

~ji motorowej, minus, \ .... ymngający po­
ważnego namysłu pl'7.ed ~zel'szem ta­
"'tosowaniem takiej trakcji w ruchu 
dal~kobieżoym. 

Na drodze więc do rehabilitacji ko­
lejnictwa polskiego w dziedzinie szyb­
ko!ici POClęto się złlostanawiać nart ~po­
soLami pt'zystosowan la szybkwj trak­
cji parowej do stanu marn) cb torów 
przy qlinimalnern tyl~o il'h ulepsza­
a1u,. ~PQę~!l je~t wla$~jwie ty,lto ;eden: 

zmniejszyć wagę pociągów, W~gn na­
szych wielowagollowych. ,.~lo.wianych 
systemem rosyjskim, poc ; ągó\o\ pospie­
sznych wrnosi po kilkaset nlel'a7 do 
tysiąca tonn . Przy dużych szybko~ 
ściach. cio których trzeba notd.uene bu­
dować specjalne bardzo ClężK ie paro­
wozy, tory absolutnie nie mug'ą wy­
trzymać tak iego ciśnien la, UIlt'aCQ".:a­
no więc prOjekty lokomotyw, których 
waga własna nie przet\J'a<"lP..łaby kil­
kut1ziesięciu lonn zamiast dotychcza­
so\'\! yeh stukilkudziesięc ' l,l, a moc po­
zwalałaby na rozwijanie sZYIJl< ości do 
~50 klm. na godZinę przy obciążeniu 
trze~a wagonami specjalnego typu (') 
wadze własnej po kilkanaście tonn 
(zamiast 40. jak dotychczasowe stalo­
we pulmany). Pociq,g. taki miałby od­
powiednio wypraco'\'ane kształty ae­
rooynamiczne, zmniejszające do mini­
mum opór powietrza. rozwijałby łatwo 
100 na godzinę szybkości handlowej, 
przy minimalnem ciśnieniu na tor. 

OpracQwano nawet prowizoryczny 
rozkład jazdy takich "aerodynamfQz­
nyeh" pocią.gów błyskawicznych ąa 
szlaku Warszawa-Gdynia. Jedna pa­
ra pociągów szłaby przez Prusy 
Wscboąnif:~ tranzytem bez postojów i 
odJegłość 330 klm. pokrywałaby w cią.­
gu trzech i pół godzin, druga zaś para 
przez Bydgoszcz zatrzymywałaby się 
w Kutnie dla zabrania wagonu z Łodzi, 
w Toruniu, Bydgoszczy, Tczewie l 
Gdańsku, a Odległość 466 klm przęby­
watahy w 5 godzin 10 minut. Gdyby 
w jednym sezonie pociągi te zdały za­
dowalająco egzamin na szlaku gdyń-
skim, uruchomiane byłyby stopniowo 
na wszystkicb innych szlakach magi­
stralnych w komunikacji krajowej, 
gdyż pOCiągi międzynarodowe wyma­
gaŁyby jednak obSługi normalnych, 
silnych parowozów i w najlepszym ra­
zie ich szybkość handlQwa nieprędko 
może przflkroczyć 80 klm na godzinę. 

'

Doda, Ć należy, , że tabor do pocią.gów 
,.&erodyuamicznych" mógłby być cał­
kowicie wykonany w wytwórniach 
kra;Qwych stosunkowo niewielkim ko-
sztem w ciągu dwóch lat~ 

Jaka koncepcja w tych rozważa:­
niach ostatecznie z\\ ycięży: pociągów 
błyskawicznych o trakcji parowej. czy 
też pociągów motorowych większych 
rozm iarów. nie mQzna. jeszcze przesę;­
dzać Słycbać jedynie, że władze ko­
munikacyjne przewidują. wprowadze­
nie celem próby już w rozkładzie ja­
zdy na r. 1936 motorowych pociągów 
dalekobieżnych, czyli t. zw. torped, 
na. kilku ważniej~lych szlakach kole­
jowych, Na wynikaeb tych prób oprze 
się 7.apewne ostateczna decyzja. 

Wysiłki kOIfl<struktorów i inżyniCirów zmie l·z.ają ku bu~owie lo~ometf\V1 ~tóre 'Qr~f 
Tlajmniejs,zej wlasnej wadze mogą ro'l\vin:ł~ Dawil!k~'zą szybkOŚĆ.. Zewnętrzna bU,do~ 
wa takich lokomotyw dla pokrywania OpCIIl'U p&wletlooz.a. Q HtlJacll ą,erodrnamICZ .. 
nych. nie rótni sIę wyglądem od lok'lmotyvvy pocię.gu pa~cern/3gQ. $?;Yllk\'}$~ 19~9" 
m-otyw szybkobieźnych - pr?".fd n '~' i"nych. na ry~!nąęh = MW~ §!~ w $'ntmęaeą Zarządzenie w związku z obniżk~ (en soli 

130 do ~50 klm Da ~o!izi~ę.. 

TajemnIca rosyjskiej fabryki amuni[ji 
War s ~ 8 W a. RQ~porządzeniem 

ministra s.karęu obqi~eąa ~tała z 
~niem6 ~. m. ce~ a s Q 11 H a rej z 
~ gr. za ~ kg. J;l.& 22 gr. 

W zwi4zku z tem minister spraw 
wewnętrznych wystosował pismQ Qkól­
~e go wojewó.cL~tw, P.Ql~ąjąe im ~wró­

I ~ę:Qie uww E).rgą~wm lu;;tr~ją~Yllł ę~lę-
Nie jest to ta dnem odkryciem, t-e ro- ko odbywa sit: w 'Pełnym per?!ąą~u. ~iry.~ py detalic~ne qa. tę obni~kę. 

rz.ądzenia. w sprawie pocią.crnięefa do 
oopowiedzialności karno - skarbowej 
winnych pobierania wyższych cen za 
sól. 

Ministerstwo spraw weW'ł1ętrznych 
zarzą'dziło również, aby ()~na ceną. 
roli iadalnej 5JZarej uwidoczniona. wsta­
ła dq~tateeznie we wszrstkieh detalicz­
nych punktach sprzedaży na cennikaeh 
~L . syjska amunicja była podczas wojny na,i- now . przenió~ł sIę wit:c do {abrylti w ~y~ , Jed'OocześJ;l.ie mają być wy~ane za-

gorszą. Tylko dzięki temu, że pociski ro- sra.niu, leżącą! nad Wołgą.. Ja.kieś pod- _""""!"_..--___ ~ __ ""!""'------
syjskich dział nie czyniły wiele szkody, świadome ucząpie mówiło mu. t,e jest na 
mogły państwa centralne dokonywać tak swojem miejscu. Ale pomimo .ntensyw­
zdumiewajs,cych zwycięstw. Gdy w r. 1916 negośle(j,zen!a nic~ego nie ą1ógl odkryć, 
dokonano prób w WoroneZu, centralnym pny wazyęt~ich t·'c.h bą.dallill-cb po~aga~ 
punkcie _aopatrywania w amunicję armji mu dyrektor fabl'yki ~ipowic~. ~tórY był 
Q;achodnie.i rosyjskiej, - stwierdzono. że poinform.lwa~y o ąharakterze jego O{ioby·. 
wYbucha tylko 70 proce,nt granatów i 25 Kirinow chciął już opu~clć $v~ra~ gdy 
procent szrapneli. Gdy otwa'rto niektóre ra.z. pod'Czaę drqgjej nOClllęj s~YC~ty. zro­
z tych nie wybuchających pociS'Ęów, bił ciekawe oetkrvcie: oto robotnicy nil 

Spisek na życie króla Rumunii 
Niędq'M~ę.fl() ~'I!óJcę ares.łItowano łD pobli~u ~amku 

(ą-6lewshiego 

stwierdzono z przerażeniem, że we wnę- jednym z grainiaów u~ieścf)j in.ąk ~ żi!,- W i a d e ń. ITę1. ",1.) W Rumunji 
tnu icb. zamiast materjałów wybucho- miast znaku S. W dwie godziny tlóźąiej ()dbywa się obeen!e wielka obława na 
\\ ych. znajdował się ~iasek. Oczywisty lZaaresztowallo ca.ła partię robotników cudzoziemców, w której bierze udział 
sabotaż, )o;'atychmiast wydano rOzpOl'"lI\- wr!l-z z dYl·ektorem. policia. żandarmeria. a nawet oddziały 
dzen ie. że każda fabryka musi zaopatry- Ot.o. co się wykryło: dyr. Osipo,wlcz, wojskowe, Dotrehezas zatrzrmano na 
wać swo,ie pociski w znaki. I tak r.iazan- dl'uga zmillna robotników oraz wielka terenie całego kraju - lak już Q tem 
ska wylwórnia amunicli w znak R, ay· część tl'"leclei nale~el\ do organlzacj). re- dQnos.Ul.śmv _ około 12 tys. cudzoziem-
rjańska w S, a wołogdańska w W. Atol! wolucyjnej .,ZJednoczona Rosja". Rewo- 1 l 
i ten środek nie zapobiegł sabotażowi. l{n- lucjoniśei potraf,jU przeoz kilka mlęstęcy ców pod zarzute!1l nie ega nego prze­
kakl'otne n i e5Podziewan~ rewizje w fabry- ukry\vać i - oczY1iViście - chowąć na kroczenia granicY rumuńskiej i posłu­
kach nie doprowadziły do żadnego rezul- swoie własne cele materjały wybucbowe. ' glwania się fął&~ywemi ' da~QfB.ęąuH~li . 
tatu , Wszędzie panował wllorowy pon;~- do.silU'czane im do wypełnienią pocisków, Ąręsztąwa~e osoby nąlężą p\,zęwa,tnie 
dek i najdokł~dniejsze wykonywanie pra- a na ich miejsce wsypywalj pj~ek. Ąte· ąo ol'ganizaeyj chorwaekiGh i mąeedoń­
cy. by przeszkodzić pl'"ledwcze6nemu odltry- sldch, Policja dowiedziała się o przy-

Kierownik referatu amunIcyjne'go w ciQ. zaopatrywal~ pociski w fałszywe zna- gQt.qwaniu zafnaehu terorystycznego 'na 
min is terstwie wojny szalał. W jaki SPQ- Iti. I~lcjatoręw tego ~abotatu, był dyr. króla J{arola. W Bukare$zcje al'esztQ' 
,;;ób znuleść winowajCów'? Nic Innego nie ~lpowicz. W kilka dnI póżnieJ sąd wo- wapo piedawno 'niej. Jubę Wojdewa , 
pozostało, jak uci~c się, pomoc~ "OChra.-, lenny. ękllzał go. raze~ z cztere~ ~aj· Znale~iono U niego kilka listów, poeho-
nv", Pewnego dOla. zaclł\~nfl.ł SIę w .ze- stra.m\, ~8 .robo,tOl~aII\t l 7. rOJ:)otmcap:u na d . h od d '" M' h '_ 
~'ez i fabryki rjazań.~kiej loJalny ajent śmierć. l{l~kuset ~bo4Uk6w i l'Obot.ąlc ,r-ą<lYO w<}_. zą , ,Organll~ą~lt. tC 08j 
'l' ." '1 ' h 1 T\- l'r"no-' Ju; ""O k il· 'deportowan.o na Sybtr. S. F. I ława. a na podt dl \\ 1 t' nota tek . zna le;!:f(}-
o~ II nn \ , " J(, 11 . n. , . 'o . ' . ' h ' t f ' ó' , d 

i~u' 'l ygounin'tl1 mogł s twi erdzić, żn 11 ., t. yst- oyc. U nl€\~O, ra iono l' Wlllez . o 10-

nych teroryst6w. którzy mieli tworzyć 
5p.isek na króla. . 

W pohliżu zamku królewskiego are­
sztowano terorystę macedQńskieJl:o. któ­
regQ nazwiskQ narazie trzymane iest w 
taiemnicy, Znaleziono u niego kilka 
rewolwerów i szczegółowy op,is zamku 
królewskiego oraz parku i okolicy, (w) 

Niezwykłe samobÓjstwo 
górnika 

Chorzów. (PAT.) Dziś rano w 
kopalni "Szarlej Biały" w Brzezinat'h 
popełnił ' sa.mobójstwo w niezwykły 
sposób 40-letni rębacz Waloszczyk. 
Waloszczyk sporzą.dził nabój dynami­
towy, poczem podpalił go. Nastą.piła 
ekspl O'I:j a, wskutek której WaIoszczyk 
zostal rozszarpany na kawalk.)... 



Ilte~ mdffijf1 liiniifRm W lodzi 
telefon redakejl i adminlstraejl 173-!J 

Piotrkowska 91 
Godai." prayięć cl1a iDłerneu'4w 

od 10-12 

Dyżury nocne aptek 
Nocy dzisiejszej dyżurUją, apteki: J 

!{opro,vskiego, NOWOllliejska 15. - s. 
'l'rawkowsl<iej, Brzezińska 56. - M. no­
zf-nbluma, Śródmiejska Z1. - M. Bal·tJ­
szewsk:ego. PIotrkawska 95. - lI. Skwar­
czyńskie!Zo. I\ętna 54. - L. Czyńskiego. 
nokiciń~ka 53. 

Teatry i kina 
Teatr Mlejtkl - "Zwycl~~ylem kryzys" 
'l'eatr POpularny - "Hrabia Luxem· 

hm"'. 
Alhambra - ,.To Łódź musi zóbaczyć·· 
Banda - "J{oblety, kobietki. kobieciat-

kil'". 
.Adria - Metro - ,.MasI(arada'·, 
B:ljka - "TańcząCa Venus", 
Bratnia Strzecha - "Hanka '. 
Capiłol - "Karioka . 
Oas1no - .. Jej \"~'sol{QŚć całU.leM• 
CDrso - ,.\fiIość Tarzana·'. 
C~Qr, - .,W po~oni za księtycem", 
Europa - .,Melodje cygaiiBkie··. 
Gran" • Kino - .. ~ana". 
MimOZa - .,Prywatne ~ycje Henryka 

VIII"'. 
Ludowy - .. Szaleństwa amerykańskie" 
Luna - ' .. 0 czem śnią dzie-wczę-ta"_ 
Oświatowy - .,Serce olbrzyma', 
Pałace - .,I(leopatra"' 
Przf:dwlośnie - .,Cafuj mnie jeszczeM

• 

Rakieta - "Wiosenna parada", 
Stylowy - ,.~owa płeć". 
Sztuka - "Dwaj malcy", 

Komunikaty 
. Zatarol o płace. W zwia"zku z niepo· 
myślnem kształtowaniem się sezonu zimo­
wego w przemyśle włólcienniczym, tudzie~ 
obostrzoną kontrolą władz skl}rbowych i 
inspekcji pra!:y, drobny pn;ęmysł. wśród 
kt6reóo w lwiej mierze kryje się przemysł 
anonimowy, u(';eka się do innych kombi­
nacyj, by zmniejSZYĆ koszty prodUkcji i 
móc konkurować z przemysłem ()11cjal­
I\ym. 

Codziennem Jest niemal zjawiSkiem 
kwest ja zatnrgów o pInce. Drobndl prze­
mysłowcv z reguły przy pracy akordowej 
stosują nitsze place, co wywołuje sprze­
ciw robotników, Interwencje związków i 
inspektora pracy. Do polowy b. m. naUczo­
no pOdobnych zatargów okolo M w r6t­
nych fabrykach. (k) 

Nieudany wyatQP doddelakL Na rollU 
ulicy Sieradzki~j i P:otrkowskiej z Wuzu 
wieśn:aI<n Jana Macie;ewskiego, przybyłe­
go na targ, Rubin Me.lsech skradł kotuch 
oraz kosz z masłem. Wlaściciel spostrzegł 
kradzjet i złodzieja zatrzyma!. (k) 

l.otlz·an!e w obozie, Do Warszawy wy­
jochali jut wyznaczeni do obozu treningo­
wego, przed meczem I'lęAclarsklm z :-tlem­
cami, następujący lóc1zcy bokserzy: ł1'rank 
% Siły I Ban/\'siak, Chmielewski, Wutm i 
Krepz z t. K. P. 

t,prawo mnndllt6w ltarnycb. Jedna:z: 
mi~jscowvch organizacyj kup:ecklch zwró­
ciła eię do Izby Przem. - Handl. w Łodzi 
o podjęcie kroków, aby mandaty karne. 
na.kładane z powodu zatamowania ruchu 
uliczne,:(o, o.'(raniczano tYlko do wypadkÓW 
dziaJan:e umyślnego. W sprawie powyt· 
szej Izba Przem. - Handl. w Łodzi wy­
jaśniła, i~ przepisy o ruchu ulicznym po­
siadaja ogó!)n~ moc ObowiąZUjącą, wobec 
czego nie moZna się doma~ać specjalnYCh 
uprawnień dla kupców. którzy Interesy 
handlowe załatWiaJą na ullcy.-

Sllraua utworzenia Kom1ayJ Nadzor. 
czvch. Izba Przem. - Hand!. w Lodzi ko­
mun:kuie, it po uz~odn:eniu stanowisk z 
za interesowlUlemi sferami oraz Urz~dem 
\Vojewódzkim zaproponowała utworzenie 
" okręgu łódzkim 5 wymienionych w na­
główku komiGyj, a mianowicIe: w Łodzi, 
Piotrkowie, Sieradzu, Kole j KalilSzu. 

Kronika Pabianie 

o wydatniejsze dostosowanie 
rozkładu jazdy pociQgów do potrzeb Łodzi 

8tanowi",'~() 16d~kieJ ltlby Pr.emllslołDo-Handlowej 

L ód ź, 18. H. W ślad za swemi po- kach pod Warszawą, zabiera stamtąd 
przedniemi wystąpieniami, Izba Prze- licznych pasażerów, co powojuje nad­
lllysłowo-Handlowa w Łodzi ponownie mierne przepełnienie pociągu i stwa­
zwróciła się do Dyr. Okr. Kolei pań- rza znaczne niewygody dla l>odl"Óż~ 
stwowych w Warszawie z przeJsta- nych. Dlatego też wprowadzenie bez­
wieniem potrzeb Łodzi w zakresie roz- pośredniego pociągu nr. 312 nietylko 
kładu jazdy pociągów. Izba w szcze- nie polepszyło polączenia, jakie istnia­
gólności p<Jdniosła. że wprowadzony z lo do dnia 15 maja r. b. ze sto.cji Łódź 
dniem 7. X. r. b. zimowy rozldaj jazdy -Kaliska pociągiem nr. 514, lecz je 
pociągów osobowych nie przyniósł pogorszylo. 
oczekiwanej poprawy w komunikacji Przyjmując ponadto pod uwagę, że 
między Łodzią. i Warszawą. poprzednie połączenie z Warszawą -

Najważniejsze dla Lodzi połączenie jak to już zaznaczała Izba w swoim 
~e stolicę. nr. 312, odcho.:lzącym ze sta- memorjale z dnia 19 lutego r. b. nie 
(;ji Łódź Fabr. o godz. 7.łO, pozostało było dogoJne, należy stwierdzić, iż po­
niezmienione i w dalszym ciągu jest stulaty Łodzi, dotyczące połączenia ze 
nadzwyczaj niewygodne ze wzglęJu no. stolicą, nie zostały dotychczas przel'. 
zbyt późne przybycie wymienionego władze koJe;owe uwzględnione. Wska­
pociągu do Wnrszawy. Pocią.g ten za- zuje to na. nie.Jocenianie w zakresie 
trzymuje się ponadto na. odcinlm pOłączeń kolejowych potrzeb miasta o 
Lódź-Ko!uszki na 5-ciu przystankach, 6CO tys. mieszkańców i będącego ośrod­
na trasie zaś Koluszki-Warszawa. ma klem najbardziej uprzemysłowionego 
12 posto;ów. co łącznie sprawia, żo okręgu kraju i jest dowodem upośle­
według rozkładu jnzdy powinien przy- dzcnla ŁoJz! w porównaniu z zachod­
być on do Warszawy dopiero Q godz. nio-europe~skieml centrami przemy-
10.25 a w rzeczywistości przychodzi słoweml, które posiadają zazwyczaj 
często z opóźnieniem i wskutek tego bal'dz.o częste i dogodne połQczenia ze 
osoby, uda:ą,ce się do urzQJów cen- stolfcą. swego kraju. 
tralnych, władz państwowych I zaln- Z wymienionych wyżej wzglęjów 
teresowane w przyjeździe do stoHcy Izba, jako reprezentantka przemysłu 
najpóźniej o godzinie lO, nie mogą ko- i handlu tutej~zego okręgu przeciw­
rzystać z te~o pociągu i zmuszone Sił ~tnw1ła się niedocenianiu znaczenia 
wyjeżdżać bądź poprzedniego dnia, największego po Warszawie miasta w 
bądź tfŻ niewygodnym dla Łodzi po- kraju a tem samem i potrzeb Łodzi 
ciągiem nr. 512, odchodzQ.cym ze sta- i w interesie zainteresowanych sfer 
cji Łódź-K'l.liska o godz. 6.0ł, a więc gospodarczych wskazała. n:\ potrzebę 
zhyt wcześnie. rewizji rozkładu jazdy pociągów na 

Poza tem Izba podkreśla, że PO-l omawianej trasi" w mytl postula.tów 
cią.g nr. 312, zatrzymują.c się na Izby, zgłoszonych w jnlu l-go sie,rp-
wszystkich podmiejskich przystan. nla ,r. b. 

Po ody zrastania bezrobo[·a 
Pr~ecf,w rcclłłkcjom f" ol.reBle nobywałzia śł"la.dectw 

. pł'~emyslowych . 

Ł ó d t, 14. 11. tOl'<ocznie, poczyna- stępnic w okresie pierwszej kontroli 
ję.c od poczętl{U, względnie polowy li-I t. J • .:lo połowy stycznia, zaklauy utrzy­
stopada, aż do połowy sLycznia w mują, lfćzbę robotników znacznie 
przemyśle włókienniczym notowany mniejszą. niż normalnie, a to celem wy­
jest w~r{)st bezrobocia, nie\vspólmicr- kn.zania. norm niższych i nabycia pra­
nie wysoki do rzeczywistej produkcJo wa do kateóorji niższej. 
Na objaw ten zwróciły uw::.gę Ol'gani- Zwilłz~i zawodowe, obserwując to 
zacje zawodowe. a to z tej racji, że z ZjawiSko, postanowiły przeciwdzialać 
roku na. rok objaw ten Jest bardzIej złu. System ten jest nierac;onalny 
niepokojQ.cy. i dn;e możność mniejszym przedsię-

W roku ub stosun!\i pod tym wzglę- biorcom, szcze~ólnjc zaś Żyjom do 
.:łem były znacznie lepsze niż w roku wolnego wyzysku. Wystarczy znobscf­
bież., wówczas jednak zwrócono uwa- wować choćby jedną, rOZprawę karno­
S'ę na dziwne to ~:awiskó, ni~ zl'la:du- I skarbow~, by przekonać się o praw­
jQ.ce żadne$o uzupełnienia, gdYż aku- dziwości tęgo t'.vierdzcnia, Ostfltnio 
ratnie po ptzewleldym strajkU stosun- np. rozpoznawa.no 23 sprawy o niedo­
ki w przemyśle wlókiennjczym ukła- placenie do patentów czyli o nabycie 
dały się wyjq.tkowo pomyflnie. świadectwa przemysłowego niższej ka-

Bliższe baJanin. wyjaśniły powody tegorji. Oskarionymi byli wyls::c.mie 
tego zją.wieka. Ins(rukc:c skarbowe. Żf~!lL W czasio kontroli zmniejszali 
prz8widu5ą np., że firm!l. zatrudniają.- oni Czas()wo lic~bę robotników, później 
ca do 40 robotników nabywa świadec- jednak. mając większe zamówienia 
two przemysIowe IV kateg::>rji, powy- i, nie mog/J,c wykonać ich, musieli 
żej zaś 40 do 200 - III kategorji. Po- przyją.ć normalną ilość sil rOboczych. 
4/'t~emy tl,\ jeden przykład niewł:l.Ści- Również olic:aJny przemysł. szcze-
weg-O taksowania przedsi~biorstw. gólnie wi~kszy widzi w tym systemie 

W okresie wIęc nabY""ania świa- wady i jeszcze w 1932 roku miała 
doetw przemysłowych, który, jak wia- I miejsce interwencja u ministra skar­
domo, rozpoczął się od 10 b. m., a na- bu, jednak system klasyfikowania 

KradZief ObIlGcc:y'. Florcznk Stefan, 
Kamienna 11. skradł Florczakowi Janowi, 
ul. Narutowicza. Z9, obligacje budowlane i 
dolarowe wartości 152 zł. 

Kł6tlll. w nI8n&cfl". Przy zbll~aja.cej 
się kaden!"jj wyJ).>ru na prezydenta mia­
sta Pabjanic. w kołach "sanacyjnych" po­
wstały !Ja tern tle wielkie kłótnie. KIJku 
p'\nów' z B. B. wa.lczy o krzesło prezydenc-

PrędzeJ zapalać śwlcUo, Mieszkańcy kie. 
m. Pab.ianle z nastaniem jesieni narzekają Dobry początek. Przy Stronnictwie 
n& bardzo pótne oświetlanie ulic. Władze Narodowem w Pabjanicach powstała sek­
elektrowni winny doplln~wać, by z nastu- cja dramatyczna pod kl~rownlctwcan p. 

KriJdzld przęclZy, NieznanI I!Iprawcy niem zmroku. ul;ce jut były oświetlone. Waclawa Lipskiego, która pierwstą ewą 
skradli z podwórza fabry"znego (z w()~a) f szutkę wystawiła w Pab:anicach p. t. 
puy ul. Sejmowej 5, przędzę wartości 350 PoJSZCZeule handlu. Od dłut9zegO cza- ,.Dzień Wo]n();śc\". Sztuka wypadła 
zł. Niespo9trze~enj przez nikogo, pod o- su: matna zdnuw7a~yć ~o.~('zas otodrp;ó.w cora

a
',- śwjotnle. Z&fZl\d Sir. N8JT. w Zduńskiej 

slona. nocy, zbiegli. PoliCja prowadzi do- WI(!Cej han lar_y polnklCh. nJedawn Wol! dowledz~awszy si" o dobrej frekwen. 
ch():lzonla. Pabjanlce posladajq Polaka. który trudni.. . .. ń :1, .• 

eię wyrobem czap2k, dając motność nil CJI, za.proslł na dZle l~ b. m. sekc.t~ d,r~ 
Z!1crzcnle tramwaJu z wOZem. Ziel!ń- bYCia nnl<ryć z rll.l< polskich. Dotychcz!ls matyczl?a..: bv ~ r~ pIerwszy na terenIe 

sld Stotan, Warszawska 14, pozostawił kc- I zajm<lwllli I'ię w Pabjanlrach rznnnlctwetn • z~u~kleJ WolI m.od.zl narodowcy z Pa­
nia z wozem bez tadneg.) nadzoru. W l wyłqczniE' Żydz.1. Handel ś'edzi opanowa- b.l.anJ~ pod przeW?dn;ctwem ~. Wacława 
p3wnym momencie przejetdtał tramwaj. II Jut P,,]ary całkowicie. Ta sama histo-l LIpSkIegO odegra.lI 6zLukę o kJM'U~ku na 
I({)ń się sploszyl i tramwaj wpadł na WÓz. rja dzieje się jut j z galanterją. Brawo rodowym. Sztuka odellrana bi!dzi!' w sa-
Zio1ińekiemu policja spIsała. protokół. Polacyl li strataekieJ, o godz. 19, 

pJ'!Zedsfębiorstw p~emyslowyc1i pozo. 
stał nadal ten sam. 

W .:lobie i tak już do ostatnich gra. 
nic rozrosłego bezrobocia konieczn9 
jest przeciwdziałanie wszelkim obja­
wom, powodującym jego wzrost i dla­
tego do akcji zwią'l'ków zawodowych 
czynniki rządowe winne oJnieść si~ 
przychylnie. (k) 

Adwokat kradł dlokumenty 
L ód Ź, i8. 11. W Sieradzu areszto­

wano ad,Wokata Władysława Wieezor­
kiewicza. Przed rokIem zawiesiła go 
w czvnnościach rada adwokacka Ter:' 
min zawieszenia upływał 2'1 b. m Przed 
kilku dniami woźny sądu g-fod!zkiego 
w Siere.dzu zauważvł, że Wieezorkie­
wicz w czasie przeg-Iądania akt spraw 
zab,·ał kilka p·okwi towań z doręczeń 
wezwań oraz inne d-owody. Za" iado­
mil o tern s<,dzieg;o, który polecił prze­
prowadzić dochodzenia, w których wy­
niku wydał polecenie are.szlowania. 
Wieczorkie\\·iczą. O-adzon o ~o w wię­
zieniu do dyspzycji władz :sądowo-śled­
czych. 

I'nterwencje robotników 
L ó d ź, 18. ił. Delegacie robotników 

firmy Krotoszvó",kiego i Weissa zwró­
ciły się do inspektoratu p.racy z proobą 
Q interwenc.i~, gdyż r-ok kalendarzowy 
ma się na uk<lńezeniu. a robotnicy nie 
otrzymali dotąd urlopów, wtględnie e­
k\viwalentu za nie. 

Konferencja porozumiewawcza zo­
sŁanie zwołana na nadchodząey wtorek. 

Uniwersytet rObotniczy 
L ó d ź, 18. li. W dniu ()ne~da.i5zvm 

w n(}woodrestaur-owam'm ~machu Do­
mu Katolickiego przy ul. Gdańskiei Hl 
odbyło się inaug-urac\·.ine otwarcie 4 ro­
ku szkolneg-o katolickiego uniwersyte­
tu rob-otnicze~o. 

Otwar('ia n<lweR'O roku szkolne~o do­
konał J. E ks. bi::;kup łódzki, wikariusz 
kapi!uiarnv, który w podniosłych sło­
wach podkreślił donio'~ość placówki, 
dok:::ztaleai.ąeej dla ml-od7.ieży. 

Po przemówieniu dostoi.neR'.o paste­
rza ks .prałat Sznbelski i St. Nowicki 
dyr. Akeii Katolickiej. w krótkich prze­
mÓ",vieniach podkreśllll korz:,§cl z nau­
ki te~o uniwersytetu i wykładów. 

D!uisza prelekcie na temat .. ~vefe 
parafialne" wypowiedział p. p.rof. Pod­
g-órski. prezes akcii katolickiej. Wvkla­
dv w uniwer-ytecie robotniezvm odby­
wać sie b"df\ we włorki. czwflftkl i plllt­
ki w ~odzinach od. 19 do 21 w nomu 
Katolickim przy ul. Gdańskiej Hi. 

Kl'onoka ka'is"ką 
aa .... .a .......... 

O.:loblste. Objl\ł ul'z~dowanie nowy naez. 
n Url. skarb. p. Westrych. - P. :\1arja An­
na Te.s~<Jrowska - kali~zanka - użyskała 
na Un:w. Pozn. stop:ell magistra filozofji 
w zakresie geografji. - P . Jadwip:a Wi­
śnlewska. naucz. jęz. franc., uzyskała na 
tymże Uniw. dyplom mag. fihzofji w za­
krc,,,ie pedagc,giki. 

lP.J:aranie awanturników. Sąd okręgo­
.wy s.kazał Wadawa Pro:śniaka za pobide 
i s.po\Vodo\vanie śmierci na 10 mies. wię­
zienia, jego braci Józefa i Eugenjusza po 
6.m:esiE:cy więzienia; Józef Kalinowski za 
to samo przestępstwo skazany zostal na 
7 mies. więzienia Stefana Duszę na 1 rok 
więzien:a, a brata jego Józefa na 7 mies. 
więzienia. 

K ron;ka Łasku -Z kobierca ślubnego za kratki. We wsi 
Gucin. gm. Buczek w dniu 23 kwietnia f. 

b odbywało się huczne wesele. ~1uzyk 
Rudolf Zasada zmęczony, przetiLUI grać, 
wtedy rozweseelni tak ojciec panny mło­
dej, jąk i sam pan mlod.v domaga.tąc s,ię 
da!szego gran:a poklóli nożami Zasadę. 
SD,d okręgowy w Łodz.i na sesji wyjazdo­
wej w Łasku skazał Bt·on:Blawa Witusika 
na 2 i pól roku więzienia, Michała Jasiń­
skiogo na 1 rok i 8 mieSięcy i Józefa Ja­
sińskiego na S mlf'Bięcy więziema. 

Fałoiivwe śwadcctwo lIrzemyalowe. 
Szyja BiaJek, zam w LutomJer.,ku za po­
drob.ienie :świadectwa przemyslowe.go i u­
prawianie nielegalnego handlu zoslał ska­
zany na S miesi!;!:v więzien:a. 

Pobr. We wsi Wieika Wieś, gm. Wi­
dawa splonęly znhuclowania g06pu<!al'!;kie 
\\ arto3ci okol o 1200 zł na 'ilzkodę Fran­
ciszka Mlynarczyka. Przyczyną po2aru 
iskra wskutek wadlhvej budo\". y komina. 

P d ł t na miesiąc erudzień 1934 roku włączni" dodatk6w tuodnlowycb r 7 e p a a ,.Kłon" I kslątkowe"o dodatku powleSclowego, w Poznaniu w ekspe· 
dycjl II 1.U5. w ll.IIencjocb zl 2.20, I otlllouenlt>m do domu zl 2.20. na 

prowim·jl. na pocztach jut • odnO!lzeniem do dO!pi\I kwartalnie 7.01. mles!C1c.zn:e 2.34. pod 
')PD_ kil mic,:powie w PQl.~ce zl 6.00. w innych krllJoch zl 1),00. Przy 7-ml\! wydan:nch trgod· 
(LO"'O k,"'7\ \,jc .. Ore<lnwnHt·· mioo!cc,zn:l' 2.3~ zl bez odnoszenia do domu. W razie wypadk6'9 
powodo\\nmch silą wyz_zą. Prt()S~k6d w zakla,ltie. IOotrolk6w i l. p. wydawnictwo nil' ocJpo­

w;aua .za dl> lnrr-zffll 'e pi ... ma. a abooencl nie maj" prawa domaara:nla aie niedoatare®nfcb 
nmner6w lub odszkodowania. 

l 
Ogłoszenl°a na .tronl~ O.Jnmowej III er •. na !'tronie 4.Jamowej prz,Y końcu tokstu 

redakcyjnego 80 lir •. no stronit' c.<lwal"tcj 50 gr .. n/l strome drugieJ 60 arr. --=----:--- Pned willdomoAciami potocznemi 100 gr. od HRmowe~((J milllnetra 
Oiloaze/lla IIltomflikowane Z zn~tr2ooen it>m miejsca od po.:;z,czeg(llnE>go wypadku 20% nRd\\,~·tki. 
Drobne OIl':o8zen.a lnaJwy~ej 100 !l16w w tt\lll 5 nDJlI6w,kowych); lilowo nalr:6wkowe (tlu8te) 
t5 g,r. każde dal$lzp slowo 10 gr. O!l'I~ZMiR do hieżnce!!o wydania ~H"zY.lIn.lden1)' do godziny 
10.43 a do w)',lań nledzielnfcb I 8wlątecm)'ch do godz. 10.15 rano. Z/I różniCe mi~(lzy zMta, 
wem a w"oko&cia c.glo&zema. powstala w@k\lJtek malrycowan'n w)'dn\\'ni~t\\'o nie o<łpowlllcln. 

Hedalttor naczelny: Bohdan Jarochows-ki. - Red/l·ktor odpowiedzialny Andncj Trella z Pozna.nia. - Z. W1VIly.tkle ~iadolDołcl I artykuł, I m. ł..odzi odpOWiada I,eon Trella. Lód:!. P.lotrkowska Il'l. 
- Za ogloszenill I re~lomy odpowiada administracja w osobie p. Antoniego LetnlewleJa w PoznanIu. - Nlezam6wlOOl)'ch rekopi86w redakcja nie zwracll. 

Wychoozi codziennie z wyjątkiem niedziel i iwillt uroozY/ltych z data na dzień nstitepny. Wydawnictwo Drukarnia Polska S. A w Po:manilll. {jw. Marcin 70. 

Telefony: U-61, 1ł-i'6, 33-07, 35·24, 3.')-25. łO-72, \V niedziele, święta i ~ótnym wieczorem tylko 40-72. P. K. O_ Poznań nr. 200 lW. 



'Wielki sukces polskiego 'reżysera 
Greta Garbo ukończyła już film p. t. 

.,Malowana zasłona" realizowany przez Po­
laka Ryszarda Boleslawskiego według zna­
nej powieści Sommset Maughan. Jedną 
II najpiękniejszych a zarazem najpotężniej­
szych scen tego filmu, to wielkie święto 
chińskie, przedstawione przez Bolesławskie­
go przy pomocy wspaniałego chińskiego ha­
letu, Dla kierowania tym haletem sprowa­
dzono z l'iowego Jorku slynne!;o Chcster 
Halea, gJyż niewielu baletmistrzów dałoby 
Bobit' radę z pięciuset tancerzami i tancer­
kami. , Kostjumy dla nich sprowadzono 
z Chin, aby nic nie można hvŁo zarzucić ich 
oryginalności. Dekoracja, zbudowana przez 
Cedric Gibbonsa, przedstawia star>ł antyczną 
świątynię, stojącą na górze, z którcj pro­
wauzą majestatyczne sc~ody o tysiącu stopni'l 
Świątynia ta to jedna z najbardziej imponu­
jących budowli, jakie kiedykolwiek wznie­
sion'o przy realizacji filmu. 

W świątyni tej na czele 500 tancerzy 
i tancerek tańczy Hubert Stowitts, byly part­
ner niezapomnianej Anny Pa·.vlowej, na tle 
najwierl'iej skopjowanych wnętrz. 

Obok Grety Garbo grają .Ierbert Mar. 
shall, GeoI'ge Hl'ent, Jean Hersh"lt, Bąulah 
Bondi. Katarzyna A lek~ander, Cecila Par­
ker i aktorzy chińscy. 

"Malowaną zasłonę" nkończono w ostat­
nich, dniach i teraz dopiero pokazano w stu­
djach Metro-Goldwyn-Mayer po raz pIerw-

8Zy cały ten film. Wszyscy, którzy go oglą­
dali, twierdzą jednogłośnie, że ;est lo naj­
piękniejsze dzieło wielkiej Szwedki. 

Gretn Garbu bedzir ,Św ef Joanna"! 
Możemy z czytelnikami podzielić się, -

jako pierwsi, - wiadomością wręcz sensa· 
cyjną, która niewątpliwie ucieszy ~.ażdegn 

linoman8. Otóż Greta Garbo, znakomit:. 
li agiczka ekranu, rozpoczęła. pierw8~e. prz~­
gotowawcze studja do nowej wIelkI!') r.oh: 
będzie nią "Święta Joanna", a ~cenafJusz 
będzie ściśle oparty na słynnej sztuce Ber­
narda Shawa. 

Wielka aktorka duńslca ukończyła wła­
śnie, jak o lem donosimy, film p. t., "Malo­
wana zasłona", którego pierwsze pol<azy 
wzbudziły zachwyt w świecie filmowym. Re­
żyserował go Ryszard Boleslawski. Nowym 
zaś obrazem zajmie się v. Sternberg, slynny 
odkrywca i reżyser wszystkich prawie filmów 
Marleny Dietrich. 

Trudności nastręczało zdobycil' scenariu. 
sza dla "Świętej Joanny", bowiem Shaw po­
stawił najróżniejsze warunki, które umożli· 
wiają mu kontrolę przy produkcji filmu. 
Z tego jednak względn tembardzie.i spodzie. 
wać się należy, że nowy wielki film będzie 
stal na bardzo wysokim poziomie artystycz­
nym, bo Shaw nie dopusci, aby nazwisko je. 
go związane było z jakąkolwiek "szmirą"· 

Nakonicc zaś zauważyć należy, że Greta 
Garbo \vydaje się wprost predestynowana do 
roli wielkiej, wojowniczej Świętej. Jej udu· 
chowiona, ascetyczna twarz, surowy i nie· 
maI męski blysk oczu. kojarzą się z prawdzie 
wie kobiecym sentymentem i miękkością 
serca. Nie wyobrażamy sobie ani Marleny 
Dietrich, ani Caroly Lomb:lI'd. ani Illnt'j wieI. 
koaci ekranu jako Joanny D'Arc, ale Greta 
Garbo wydllje się jakhy urodzona do tej 
roli • 

. M l o d ość, m i l OŚĆ, a w a n t u r a ••• 
Młodziutka gwiazda wytwórni Fox Mary Blackwood, posiada czaru­
jący, szczery uśmiech, ale w oczach lśni jej szelmowska islderl.a. 
Oto nowoczesna dziewczyna, która wie o swym uroku, ate chce 

, spotlcać na swej drpdze Przygodę. 

S t u p r o C e n t o w y a m a n t. 
Rysunelc znanego malarza ameryl.ańskiego 
Stone przedstawia Johna Bolesa, znakomi­
tego amanta elcranu, człowieka, który rze­
l'Omo ma od czasów Valentina najwięlesze 

powodzenie u kobiet. 

Słynny autor - aktorem 
Hugh Wal pole, znany autor angielski 

przybył do Hollywood dla napisallla adapta. 
cji filmowej "Dawida Copperfielda" i to był 
jedyny cel jego wyjazdu do Ameryki. Jednak 

George Cuker, realizator tego filmu uznał, 
że człowiek ten idealnie nadaje się do roli 
wikarego wlymże filmie i powierzył mu tę 
rolę. Główn'e role w tym wielkim obrazie, 
przygotowywanym już od bardzo dawna, gra· 
ją. takie sławy filmowe, jak: Charles Laugh­
ton, Lione! Barl'ymore, Lewis Stone, Mau­
I"een O'Sullivan, Madge Evans i kilku jeszcze 
młodych aktPrów, angielskich. 

Joan Craw,f~l'd. Clark Gable 
i Ro,bert Montgomery razem 
Popularn,?ść 10an Crawfo~'d _ i Clarkea 

Gable, jako pary filmo\.Vęj ,znana' jest od 
dawna, Robert Montgomery występował dó­
tąd zawsze w rolach głównych, ostatnio obok 
Normy Shearer, a teraz ci~kawa. ta _trójka 
wystąpi po raz pierwszy razem. Będzie to 
film p. t. "J"i.l.rsaking Ali Others':. reżysero· 
wany przez wie.lkiego W. S .. Van Dykea .. 

Ich noce. 
Córka bogatego ban7ciera sporylm na swej drodze biednego dziennikarza. Po wielu 
przejściach młodzi ludzie zostają przy Bobie na zawsze. Piękny film reżyserował Franc 

Capra. role główne ,rajqClaudette Colbc:rd Cluk Gable. , 

Maureen OCSulliver tańczy polltę 

I 
W najnowszym filmie wytwórui Metro­

Goldw.yn-.i)1.ayer wedhlg słynnej powie;ci: 
f •• Barr~ttowie. z ulicy WiI?pole'·. Maureen 
., O 'Sulhvan tauczy polkę, tamec, ktNy w osta-

tnim dziegią~ku lat ubiegłego wieku dzielił 
panowanie razem z walcem. We filmie tym 
role glówne gra trzech laureatów Akademji 
Filmowej: Charles Laughtou, Fredric March 
i Norma Shearer. 

N Cl'wy film Hamon.a N ovarro 
Najnowszym filme1l). ·Ramona Novarro, na· 

lnęcanym dla wytwórni Metro-Goldwyn-May­
er jest oh raz ' p: t. "The Nigth is young'" 
w któl:'ym partnerką Nov~rra będzie Evelyn 
Laye. Film 'ten' jest adaptacją filmową zna­
nej powieści Vicki Bapm, 'a ·' teżyseruje go 
Dudley Murphy. . Obok Ramona Novarro 
i . Evelyn L~y.e ' wyst'ępnją Stuart Ervin, Una 
MerkeI, Charles BuLterwoth i inrn. 

T a h m i e s z h a i ą 8 tv i a z d y. 

Henry Wilcoxon, znany angielski aktor fil. 
mowy, który w filmie Cecila B. De MUla 

! ,.Kleopatra" grał rolę Mad.a Antoniltsza, po­
l został w Ameryce i będzie grał w dalszych 
l filmach amerylca/islrich. Widzimy go na tle 

jego IJięknej willi w Hollywood. 

A u t o b u s M i a m i - N o w y Jor k. 

LUJ.Slt50WY autobus utrzymuje komunikację nocną między miejscowością lrąpieTową Mia. 
mi a. N~wym {orldem. WI~śnie zatr.zymal się na chw!lę, ,:ż~by nabrać benzYlly. Dwoje 
pasaze.row wyswdło n~ ~hw.tleczleę, azeby rozprostowac. kOSCl. Rozmawiają ze sobą, za­
pommawszy o całym SWleCle. Są to Cłaudettu Calbert l Clarle Gable zal,ochani tv sobie 

flO uszy bohaterowie JUmu .Jel, noce". • . 




